
W tle widzicie Państwo piękny cieszyński ratusz, ważne miejsce dla wszystkich Cieszynianek i

Cieszyniaków. Na balkonie tego budynku wiszą flagi Polski, Cieszyna, Unii Europejskiej. Do niedawna

wisiały również flagi Ukrainy które zostały powieszone w dniu agresji Rosji na Ukrainę w którym to

dniu również dotarli do naszego miasta pierwsi uchodźcy, a My Cieszyniacy otworzyliśmy przed nimi

domy i serca.

Cieszyniacy  to  mądrzy  ludzie  tworzący  wielokulturowe,  wielowyznaniowe,

wielonarodowościowe społeczeństwo. Przez trzy lata te flagi stanowiły symbol naszego wsparcia dla

przebywających u nas uchodźców z kraju brutalnie zaatakowanego przez Rosję Putina. Dziś już ich nie

ma.

W  2025  roku,  na  podstawie  zawiadomienia  Gminy  Cieszyn,  toczyło  się  postępowanie  w

sprawie wykroczenia przeciwko osobie, która weszła na balkon ratusza i dokonała uszkodzenia flagi

Ukrainy. Sąd Rejonowy w Cieszynie wydał wyrok, uznający tę osobę winną i nałożył na grzywnę oraz

zobowiązał do naprawienia szkody. Wyrok nie jest prawomocny.

Do podobnego zdarzenia doszło 11 lipca, tym razem przy udziale dwóch posłów Konfederacji.

Poseł  Konfederacji  Wolność  i  Niepodległość  Bronisław  Foltyn  około  godz.  5  rano,  przy

pomocy  drabiny  przystawionej  do  balkonu,  zdjął  ukraińskie  flagi.  Służby  monitoringu  zgłosiły  to

zdarzenie  Policji  a  policjanci  wylegitymowali  Posła.  Pracownicy  Urzędu  po  przyjściu  do  pracy

zauważyli zdjęte flagi i ponownie je powiesili. Około godz. 12:00 do ratusza, w ramach interwencji

poselskiej,  wszedł  Poseł  Roman Fritz  w towarzystwie ok.  20 osób, agresywnie zachowujących się

wobec Zastępcy Burmistrza i  pracowników. Poseł Fritz zażądał wpuszczenie go na balkon ratusza

gdzie zdjął legalnie wiszące flagi i zabrał je ze sobą, informując, że odda je do Ambasady Ukrainy. 

Nie możemy pozostać obojętni na takie działania. Posłowie liczą, że posiadając immunitet

mogą robić rzeczy, za które zwykły człowiek może zostać pociągnięty do odpowiedzialności. Nikt nie

może  stawiać  siebie  ponad  prawem!  Nie  chodziło  o  nic  innego  jak  tylko  o  tanią  populistyczną

rozróbę, której jedynym celem jest wzniecenie niechęci do wszystkich obcokrajowców. 

Język, który dziś pojawia się w internecie, nie jest nowy. Przypomina retorykę, która w latach

30. XX wieku w Niemczech dehumanizowała całe grupy ludzi – w tym Żydów – prowadząc wprost do

przemocy i tragedii. Nie zgadzam się na to, by takie narracje odżywały dziś w Polsce. Nie w Cieszynie

– mieście, które przez wieki budowało swoją tożsamość na współistnieniu wielu narodów, języków i

religii.



Nie będę milczeć. Te groźby są sukcesywnie zgłaszane odpowiednim służbom. Każda osoba,

która  w  internecie  nawołuje  do  przemocy,  musi  mieć  świadomość,  że  za  słowa  –  także  te

wypowiedziane online – ponosi się odpowiedzialność.

Nie  pozwolę,  by  brutalny,  skrajnie  prawicowy  hejt  zdominował  debatę  publiczną.  Mój

mandat otrzymałam od mieszkańców Cieszyna. To przed mieszkańcami Cieszyna odpowiadam, a nie

przed internetowym tłumem żądnym linczu.

Jest  jeszcze  bezpośrednia  konsekwencja  działania  posłów.  To  ogromy  hejt  i  groźby  w

stosunku do mnie, moich bliskich i pracowników urzędu. 

Jako Burmistrz, ale też kobieta, matka i żona zostałam zaatakowana w brutalny sposób przez

zwolenników obu posłów.  Kiedy w czasie  spotkań z  posłami  pokazałam otrzymane komentarze  i

maile obaj udali,  że są nieświadomi takich wypowiedzi i zachęcali mnie do zgłoszenia autorów na

policję i do prokuratury.

Jako  Burmistrz  Cieszyna,  ale  też  mieszkanka  miasta  Cieszyna  żądam,  aby  nasze  Państwo

podjęło  działania  chroniące nas  przed bezprawnymi,  agresywnymi działaniami  grup związanych z

szeroko  nazwaną  Konfederacją,  które  szerzą  niepokoje  społeczne,  poczucie  zagrożenia,  kierując

realne groźby pobicia, a nawet utraty życia.

MÓJ MANDAT SPOŁECZNY UPRAWNIA MNIE DO APELU DO POLICJI, DO PROKURATURY, W KOŃCU

DO  NASZYCH  RZĄDZĄCYCH,  ABY  PODJĘLI  DZIAŁANIA  WOBEC  OSÓB  ODPOWIEDZIALNYCH  ZA  TE

BEZPRAWNE DZIAŁANIA, HEJT I GROŹBY, ABY  POCIĄGNĘLI ICH DO ODPOWIEDZIALNOŚCI ZA SŁOWA.

BEZ WZGLĘDU NA TO CZY CHRONI  ICH POZORNA ANONIMOWOŚĆ,  LEGITYMACJA PARTYJNA CZY

IMMUNITET. 

STOP HEJTOWI!

STOP MOWIE NIENAWIŚCI!


